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Problem chodnika przy ulicy 
Sobieskiego w Gliwicach po-
ruszyła pani Anna. Na wyso-
kości Szkoły Podstawowej nr 
9 płytki są całkowicie rucho-
me, co bardzo utrudnia poru-
szanie się, szczególnie gdy 
pada deszcz. Zwróciła również 
uwagę na akację rosnącą przy 
ulicy Ziemowita na wysokości 
klasztoru Norbertanek. Gałę-
zie drzewa 8,5

W sprawie sygnalizacji świetl-
nej skontaktował się z nami 
pan Ryszard z Gliwic. Suge-
ruje on, aby wydłużyć czas 
trwania zielonego światła dla 
skręcających w lewo z ulicy 
Sowińskiego na Andersa, gdyż 
czasami tworzy się tam spory 
korek. Sprawa zostanie zba-
dana przez gliwicki ZDM. 
Problemem jest też to, że 
ludzie nie sprzątają po swo-
ich czworonogach. Strażnicy 
miejscy powinni chodzić na 
patrole około godz. 6.00, kie-
dy ludzie wyprowadzają psy, i 
wtedy wlepiać mandaty oso-
bom, które nie stosują się do 
przepisów. 

Pan Andrzej zadzwonił do nas 

usuwaniem torowiska na mo-
ście przy ulicy Zabrskiej. Od-
remontowano tylko odcinek,  
a można było pociągnąć pra-
ce aż do skrzyżowania z ulicą 
Bł. Czesława. Zdaniem naszej 
Czytelniczki, dzięki temu moż-
na by uniknąć kolejnego za-
mykania ulicy, która stanowi 
dojazd do Chorzowskiej.

Pan Tomasz z ulicy Pszczyń-
skiej w Gliwicach narzeka na 
stan placu przed budynkiem 
stojącym przy skrzyżowaniu z 
ulicą Bojkowską. Jest na nim 
bardzo brudno, z budynku od-
pada tynk, a w czasie deszczu 
tworzą się ogromne kałuże 
(fot. obok). Poza tym miłośni-
cy tanich trunków urządzają 
tam sobie nocne zabawy. 

Czekamy na Państwa telefony pod nu-
merem (32) 230-84-51, w czwartek, 
od 11.30 do 13.30. A o czym informo-
wali nas Czytelnicy podczas ubiegłego 
dyżuru?

oburzony traktowaniem klien-
tów, w szczególności osób 
starszych, przez firmę Vatten-
fall. W mieście nie ma punktu 
obsługi klienta. Kilka lat temu 
można było jeszcze załatwić 
sprawy w siedzibie przy ulicy 
Myśliwskiej. Dziś oddział znaj-
duje się przy ulicy Barlickiego. 
Niestety tam nie obsługuje się 
petentów. Najbliższe miejsce, 
w którym można coś załatwić, 
to M1 w Zabrzu. Tam jednak 
są olbrzymie kolejki. 
Rzecznik prasowy firmy Vat-
tenfall wyjaśnia, że punkty ob-
sługi klienta zostały ograniczo-
ne do dwóch (zabrzańskiego i 
rybnickiego) m.in. ze wzglę-
dów oszczędnościowych. Poza 
tym większość klientów zała-
twia sprawy przez telefon, in-
ternet oraz przelewy bankowe. 
Zapewnia, że dotyczy to także 
osób starszych, które chwalą 
sobie taką formę kontaktu z 
firmą. Rzecznik wykluczył moż-
liwość przywrócenia w najbliż-
szym czasie punktów obsługi 
klienta.

Pani Krystyna uważa, że w 
Gliwicach remonty ulic prowa-
dzone są chaotycznie. Chodzi 
konkretnie o prace związane z 
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Skrzyżowanie ul. Pszczyńskiej 
i Bojkowskiej. Stan podwórka 
przed budynkiem pozostawia 

wiele do życzenia...


